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Czekamy na Państwa telefony pod numerem 
(32) 230-84-51, w piątek od 11.30 do 13.30. 
A o czym informowali nas Czytelnicy podczas 
ubiegłego dyżuru?

Kolejne słowa krytyki wobec 
nowo wyremontowanego 
Rynku skierował pan Arka-
diusz. Jego zdaniem brakuje 
tam ławek. 
Jak twierdzi nasz Czytelnik, 

Rynek to miejsce  spacerów 
i ławek powinno znajdować 
się o wiele więcej.

Pan Stanisław mieszkający 

przy ulicy Orlickiego w Gliwi-
cach, narzeka na uczniów 
pobliskiego gimnazjum, 
którzy palą papierosy, plują 
na chodnik oraz używają nie-
cenzuralnych słów. 
Nasz Czytelnik uważa, że 
młodzież swoim zacho-
waniem obraża starszych 
mieszkańców. 

Pani Barbara skarży się na 
właściciela piętrowej do-
budówki obok garaży przy 
ulicy Gruszczyńskiego w 
Gliwicach. Jak twierdzi na-
sza Czytelniczka, właściciel 
budynku pali toksyczne ma-
teriały i przyczynia się do za-
nieczyszczenia środowiska. 
Sprawę zgłosiliśmy gliwic-
kiej straży miejskiej.

Pani Aleksandra z osiedla 
Bajkowego porusza temat 
„pamiątek” po czworono-
gach. – Chodzę na spacery 

z dziećmi prawie codziennie 
i widuję na osiedlu tylko 
jedną panią, która zawsze 
sprząta po swoim psie. Pod-
chodzi z woreczkiem i spra-
wa załatwiona. 

Jest tutaj pełno ludzi, 
którzy wybierają się 
na spacer z psami,  
a gdy psy załatwiają 
się na trawnikach, nie 
sprzątają po nich – 
twierdzi wzburzona 
Czytelniczka. 
Sprawę zgłosiliśmy straży 
miejskiej.  

W sprawie zgłoszenia doty-
czącego drzewek przy ulicy 
Chudoby sprzed dwóch tygo-
dni (wydanie nr 508 Gazety 
Miejskiej), zadzwonił do nas 
Czytelnik. 
Jego zdaniem problem powi-
nien zostać przedstawiony 
odwrotnie – to nie drzewka 
przeszkadzają kierowcom, 
tylko kierowcy powinni uwa-
żać na drzewka i delikatnie 
się z nimi obchodzić. 

Zgłoszenia przyjmował 
redaktor dyżurny 

Michał Pac Pomarnacki

Nasz Czytelnik zwraca uwagę na zbyt 
małą ilość ławek na Rynku

Morderstwo miało miejsce 
w piątek 18 marca, jednak 
zwłoki zostały znalezione 
dopiero po dwóch dniach. 
Ofiara posiadała rany gło-
wy, które jednoznacznie 
wskazywały na zabójstwo 
tępym narzędziem. Możli-
we, że był to młotek. 
Wspólna akcja gliwickich 
i pyskowickich funkcjona-
riuszy przyniosła efekt – 
jeszcze tego samego dnia 
zatrzymano podejrzanego, 
17-latka z Pyskowic. Młodo-
ciany zabójca od razu przy-
znał się do winy. Motywem 

zbrodni był prawdopodob-
nie rabunek.

Przy zatrzymanym znalezio-
no przedmioty skradzione  
z mieszkania ofiary. Po-
stępowanie w sprawie 
zabójstwa prowadzą gliwic-
cy policjanci kryminalni.  
O dalszych losach nastolat-
ka zadecyduje prokurator 
oraz sąd rejonowy. Ponie-
waż w chwili morderstwa, 
sprawca był niepełnoletni 
grozi mu maksymalnie 25 
lat więzienia. 
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Zabił z zimną krwią
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W piątek, w mieszkaniu przy Rynku 
w Pyskowicach doszło do zabójstwa 
76-letniego mężczyzny. Nieletni spraw-
ca został już ujęty przez policję.


